
D O D A T E K

T ygodniow y.
jV r0' 4 5 .  Dnia 23. Października 1852.

O Cechacla w  Galicy!.
(Ciąg dalszy. Ob. N. 42, 43 i 44 Dod. Tyg.)

Dla zapobieżenia powyżej wspomnionym nadużyciom nakazała 
c. k. kamera nadworna w r. 1833 rewizyę profesji komercyalnych 
% początku w samym tylko Lwowie, a potem w całej Galicyi. Ta re- 
wizya ukończoną została w r. 1837. Stosownie do rzeczonej uchwa­
ły c. k. kamery nadwornej podzielono wszystkie profesje komercy- 
alne na trzy  kategorye: A )  cechowe, B )  nienależące do żadnego
Cechu, C)na, zatrudnienia wolne. Profesye należące do A )  i B )  wy­
szczególniono w osobnych konsygnacjach i przez to wyraźnie dano do 
zrozumienia, że wszystkie profesye w tych konsygnacjach nie wymie­
nione, należą do rzędu zatrudnień wolnych. Do konsygnacji A )  mia­
ły być wciągnięte tylko takie korporacye rzem ieślnicze, które na 
mocy wyraźnych monarchicznycli przywilejów, cechowe otrzymały 
in sty tucje ; konsygnacya zaś B )  zawierać miała profesye niecechowe 
ale z szczególnych sanitarnych lub innych publicznych względów wy­
konywane tylko na mocy koncesji, upoważnień lub przyzwoleń.

Z uskutecznionej rewizyi okazało się , że we Lwowie następu­
jące profesye opatrzone były monarchicznemi przywilejami cechowe- 
mi: introligatory, ruśnikarze , to k arze , złotnicy, grzebieniarze, bla­
charze, kuśnierze, instrumentnicy , gwoździarzc, rymarze, siedlarze, 
kowale, ślusarze, powróźnicy, s re b rn ie j, gańczarzc, zegarm istrze, 
stelmachy, konw isarze; przyczem jednak nienależy zapominać, że tu 
była mowa tylko o profesjach komercyalnych, gdyż niektóre cechy 
należą do profesyi policyjnych, n.p. piekarze, piw ow ary, rzeźnicy, 
garharze , kraw cy, szewcy, stolarze i t.d.

O prócz teg o  są  pew ne stow arzyszen ia  czy li korp oracye ku w sp ó l­
n y m  c e lo m ,  n i e z a w is łe  o d  f o r m a ln o ś c i  c e c h o w y c h  n .p ,  f a r h i e r z e ,  S a y tt-  

k a r z e , c u k ie r n ic y  i t.d.

Na mocy istniejących przepisów a częścią po długoletniem wy­
konywaniu uznano we Lwowie czterdzieści cztery profesyi z upowa­
żnieniem; uykonywającym także profesye nadaje się także zwykle 
prawo obywatelstwa; jak n.p. puszkarzom, mosiężnikom, paśnikom, 
kattow nikom , farbierzom materyi jedwabnych i innym.

Na prowincji uważane być mają za cechowe następujące przy­
wilejami opatrzone profesye komereyalne:

1. Ruśnikarze, w Sanoku , Nowym Sączu , Złoczowie, Lipnicy, 
W ieliczce, Drohobyczu, Sam borze, Żółkw i, Stryju.

2. Tokarze w Brodach i Samborze.
3. Złotnicy i śrehrniry w Nowym Sączu, w Brodach, Rohaty­

nie, Sam borze, Drohobyczyy Żółkwi*
4. Garbarze w nowym -  Targu i w Przemyślu.
5. Paśnicy w Nowym -Sączu.
6 . I n s t ru m e n tn ic y  ( c h i r u r g i c z n i )  w  P r z e m y ś lu .
7. Grzebieniarze w Złoczowie.

8. Kuśnierze w K entach, Wadowicach, Żywcu, Sanoku, Dem- 
bowicaeh, Brodach, Stanisławow ie, Ciężkowicach, Grybowie, No­
w ym -T argu , W ojniczu, Uściu solnem, Gródku, Drohobyczy, Sam­
borze, Jaworowie, M ościskach, Przem yślu, Stryju i Żydaczowie,

9. Blacharze w N ow ym -Targu, Brodach, Przem yślu, Żółkwi i 
Stryju .

10. Kotlarze w Rohatynie i w Wieliczce,

11. Nożownicy w Now ym -Sączu.
12. Rymarze w Nowym - Targu, Brodach, Rohatynie, Wieliczce, 

Uściu solnem, Gródku i Samborze.
13. Siedlarze w Jaśle , N ow ym -Targu, Brodach, Stanisławo­

w ie , Rohatynie, Bochni, W ieliczce, G ródku, Sam borze, Droho­
byczy.

14. Ślusarze w Tarnowie, Skawinie, Sanoku, Dembowcu, Jaśle, 
Grzybowie, N ow ym -Targu, Nowym-Sącztt, Złoczowie, Brodach, 
Stanisławowie, Rohatynie, W ojniczu, W ieliczce, Gródku, Drohoby­
czy, Sam borze, Przem yślu, Żółkw i, S try ju , Dolinie.

15. Kowale w Skawinie, Grybowie, N ow ym -Targu, Nowym- 
Sączu, Złoczowie, Brodach, Haliczu, Stanisławowie, Rohatynie, Bo­
chni, W ieliczce, W ojniczu, Gródku, Drohobyczy, Samborze, P rze­
myślu, Żółkw i, S try ju , Dolinie.

16. Powroźnicy w Skawinie, N ow ym -Targu, Brodach, Wieli­
czce , Drohobyczy.

17. Garn czarze w Pilznie, Dembowcu, Jaw orow ie, Sądowej 
Wiszni.

18. Sukiennicy w Kentach, Białe, Żywcu, Ciężkowicach.
19. Zegarmistrze w Wieliczce.
20. Stelmachy w Tarnow ie, Brodach, Stanisławowie, Bochni, 

W ieliczce, Gródku, Sam borze, Jarosław iu, Żółkwi.
21. Konwisarze w Brodach i w Stanisławowie.
Do tak zwanych koncesyonowanych profesyi należy sześćdziesiąt 

trzy  kategoryi.
(W  tym wykazie pominięty jes t zupełnie obwód krakow ski.)
Po dopełnionej rewizyi profesyi komercyalnych podano jej rezul­

ta t do publicznej wiadomości, i odtąd , wyjąwszy wyraźnie przyto­
czone miejsca, gdzie prawne Cechy się znajdują, uważane być mają 
wszystkie profesye kom ercjalne za niecechowe; jeżeli więc jaka pro- 
fesya jes t wymieniona w drugiej konsygnacji, wtedy c i , którzy ją  
chcą wykonywać, nie są obowiązani ani wpisywać się do Cechu ani 
robić próby m ajsterskiej, ale wykazać się mają tylko otrzymanem 
pozwoleniem, a w niektórych profesjach dostateczne je s t proste za­
wiadomienie władzy.

Cechy, które się niemogły wykazać przywilejem, otrzymały po­
zwolenie utrzymywania się nadal jako dobrowolne stowarzyszenia dla 
osiągnienia celów religijnych i dobroczynnych, pod dozorem władz i 
używania także nadal dotychczasowych wyszczególnień i urządzeń, 
jako to : chorągwi cechowych, skrzyń cechowych, gospod i t.p. j e ­
d n a k  n ie  w olno  im w y k o n y w a ć  ż a d n e g o  p rz y m u s u  i n k o r -  
p o r a c y i  i n ie  m o g ą  w y w ie ra ć  ż a d n e g o  w p ły w u  na u pow a­
ż n ie n ie  do  w y k o n a n ia  r z e m io s ł a .

Od czasu istnienia powyższych przepisów ustały w wielu miej­
scach używane dawniej próby m ajslerskie, co znacznie ułatwiło pro­
m ocje na majstrów. Jeżeli się jeszcze zważy, że po wsiach i w wie­
lu małych miasteczkach przymus cechowy wcale niejest znany , tedy 
wyznać należy, że G alicja niejest przepełniona Ceehami, ktdrcby 
stałjr na przeszkodzie rozwojowi rękodzieł, zw łaszcza, że się rze­
czywiście okazuje iż niektóre profesye cechowe stosunkowo znacznie 
się wydoskonaliły. (D. n.)

Gospodarstwo i statystytea gospodarstwa.
Z  p is m  J ó z e f a  H a ln a .

#anbbu$ ber O tatiftif be3 ofterm^if^en tfatferfłaateS.

I .
W  znaczeniu naszem obejmuje G o s p o d a r s tw o  nie samą kul­

turę roślinną i chów bydła, ale zawiera w sobie także wszelkie rę- 
kodzielne lub rzemieślne zatrudnienia gospodarskie.

Chcąc dokładniej przedstawić stopień kultury roślinnej w kraju,

niedosyć jest obliczyć przestrzenie żyznej ziemi, rozpoznać włast 
ści g run tu , klimatu, wyjaśnić zdolności i pilność mieszkańca, lub < 
dać stan i bogactwo bydła, obwód posiadłości ale należy uwzg 
dniać także stosunki w jakich obywatelstwo między sobą i kraj z k 
jem zostaje, a przytem i zastanowić się jakie są i w jakim stanie 5
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stają wszelkie rzemiosła gospodarstwu podrzędne. Od tych rzeczy 
bowiem zawisł rozwój gospodarstw a, i według nich wzrasta czyn­
ność i przemysł gospodarza.

Statystyka gospodarstwa nie doszła jeszcze tego stopnia dokła­
dności, z jakiej się szczycą tabele przedstawiające ludność krajów 
z rozmaitych względów, I łatwo pojąć dla czego. Najprzód sama 
znajomość gruntów i rozmaitej gleby w całein państwie dotąd jes t 
niedokładna. Wprawdzie katastralne pomiary przyczyniły się w pań­
stwie austryackiem wiele do wyświecenia rzeczy , ale by miały wy­
czerpywać istotę wszystkiego co się do gruntu ziemi odnosi, tego 
nie dają. Podobnie i towarzystwa gospodarskie dostarczyły wiele 
pięknych szczegółów , ale to jeszcze nie wyda obrazu całości. Dla 
tego zapoznawać nie powinniśmy, że w tej mierze dla umiejętności 
jeszcze szerokie stoi pole otworem, i że należałoby troskliwiej przy­
łożyć się osobliwie do krajów wschodnich C esarstw a, chcąc coś 
stanowczego wyprowadzić. S tatystyce, bez tych szczególnych i dro­
bnych wykazów' lokalnych jest jak rzemiesłu bez narzędzi, bo niemi 
dopiero sprawdza i utrwala wyroki liczbowe. S tatystyka gospodar­
stwa podlegała dotąd niesłychanym trudnościom 5 już przezto sam o, 
że każda produkcya roczna się zmieniała , a wnioski ztąd wydobyte 
zachwiewały myśl powziętą o własnościach gruntów ziem i, zoboję­
tniały się prawdy z zestawienia dat liczbowych wydobywane, bo 
uchybienia acz nieznaczne przy małych okręgach i mniejszych kra­
jach , wpływają bardzo szkodliwie na obliczenie stosunków odnoszą­
cych się do całego państwa. Z tćm wszystkiein pomaga sobie umie­
jętność innemi środkami, tak , że pod tym względem kto się sumien­
nie i ostrożnie pracy oddaje, może być pewnym że nie wiele odsu­
nie się od prawdy jaka jest w istocie.

U r o d z a jn a  i n i e n r o d z a j n a  z ie m ia .
Podstawą pewności w doliczeniu się stanowczych wniosków sta­

tystycznych, względem gospodarstw a, są data kwalifikacyi gruntów 
jeżeli się opierają na ścisłych pomiarach.

Dla uzyskania w tój mierze dokładnego objęcia całości podamy 
przedewszyslkicm ogólny pomiar żyznych gruntów' w zestawieniu 
z przestrzenią gruntów nieurodzajnych. Nieurodzajne jednak nie dla 
tego by nic nie wydawały, owszem doliczamy w przestrzeń gruntów 
nieurodzajnych ziemie, na których domy i gmachy budownicze stoją, 
także gościńce, d rng l, kanały , wody, zarosłe, toriiska , łomy ka­
mienne co także do nieurodzajnych gruntów należą. Przytem i to

dodajemy, źe rezultat liczebny o gruntach opiera się w tych krajach 
na pomiarach katastralnych, gdzie pomiary już są dokonane, zaś 
w Gnlicyi częścią na pomiarach katastralnych częścią na Józefińskim 
katastrze. W  innych krajach częścią także na pomiarach rządo­
w y ch , częścią na dokładniejszych tabelach układanych troskliwością 
znawców' i ludzi prywatnych.

Według tego zestawiamy następującą tabelę gruntów , przyczem 
dodajemy uwagę, że przypadające dwie dziesiątkowe liczby oznacza­
ją morgi w tysiącach i solkach , a to że austryacka mila kwadrato­
wa 1 0 , € 0 0  morgów zawiera.

Kraje koronne i obwo­
dy administracyinc

Ziemia
urodzajna

Ziemia
nieuro­
dzajna

Ogółem
Na każde 

1 0 , 0 0 0  

morgów-

Przestrzeń w milach kwadrat, 
austryackich

Ziem:
urod.aj-

nej

Ziemi
n ieu ro ­
d za jn e j

Niższa Austrya . . 330-44 15.32 345-70 9.557 443
Górna Austrya . lS!)-3f, 18-93 208-29 9:091 909
Salcburg . . . . 100.05 24-00 12471 SI023 1.977:

i S ty ry a ....................... 358-08 32.85 390-93 o: igo 840.
Karyntya . . . . 159 02 20-74 179-70 8.847 1.153
K raina. . . . . 105-02 8-47 173.49 9.512 488:
W ybrzeże 130-40 7-86 138-32 9.432 SOS!
Tyrol z Vorarlber- 

i giem . . . . 320-90 179.22 500-12 6.416 3.584!
1 Czechy . . . . 8G1.42 41 45 902-87 9.541 459

Morawy . . . . 373.00 13-23 380-23 9.057 343
Szląsk . . . . . 80-32 3 18 89-50 9.045 355
Galicy a z Krakowem 1.233-71 124-99 1.358-70 9.080 92(1
Bukowina, 171-88 9-50 181-44 9.473 527
Dalniacya . 210 44 5-80 222-30 9.730 204
Lombardy a . , . 316-30 58‘73 375-09 8.434 1.500
W enecya . . . . 329-88 85-11 414.99 7.949 2.051
W ęgry ................
Wojewodyna z Ba- 

natem . . . .

475-09 3.123-35 8.477 1.523

450-03 70.49 52112 8.047 1.353
Iiroacya z Sławonia 270 1C 4 2 1 0 318-20 8.077 1.323
Siedmiogród . 785-10 209-69 1054-79 7.443 2.557
Pogranicze wojsko­

we . . . . . 462-48 120-52 583 00 7.933 2.007

Opisy obrazów  znajdujących się w  kościołach miasta Lwowa.
P rze  z  tc lie ja n a  Łobeskiego.

(O b . N. 2 7 , 3 0 , 3 1 , 3 2 , 34 , 35 , 36,

K o ś c i o ł a  p a r a f i a l n e g o  X X .  B o m i n i l i a n ó u i .
( Ciąg dalszy.)

K o r y t a r z  d r u g i :
34, iS. W incenty F erreriusz , czyli z Ferrary . Kapłan w sza­

cie ś. Dominika opowiadający słowo boże. Praw a ręka z krzyżem , 
w górę wzniesiona, lewa z księgą oparta o biodro. Lud słucha z wiel­
kim udziałem , bliżsi rzucają się świętemu do nóg; scena przed ko­
ściołem. Na samym przodzio dziecię nag ie , leżące , wyeiąga ręce, 
nad niem matka i inne niewiasty. Obrazek niewielki, kompozycya 
jak i wykonanie bardzo piękne, utwór przypominający ów już po­
wyżej opisany celny obraz , i zdający się być przez tegoż samego 
artystę. Wspomnimy tu jeszcze o oryginalnym i pięknym pomyśle 
w tyąrże obrazie. Z ramion tegoż świętego i mówcy, wyrastają dwa 
skrzydła, zapewne jako symbol zapału i natchnienia. Słynny był 
bowiem ten mąż jako kaznodzieja, a zwykłą treścią jego kazań miał 
bywać sąd ostateczny.

Inne obrazy tego korytarza są bardzo zniszczone, a pod wzglę­
dem sztuki zbyt mało znaczące. Między niemi zwraca tylko uwagę • 
ś ,  Am broży , nad którego głową krąży duch św ięty , utwór lepszego 
pędzla, inny zaś swą treścią przedstawiając Dominikana stojącego nad 
łanem zboża, z wznicsionemi rękami jak  do błogosławieństwa, nad 
zbożem przelatują czarne ptaki. Przy stopach ptak dziwaczny, struś 
czy pelikan, nic do rozpoznania,

K o r y t a r z  t r z e c i ;
35. Napis u góry: Adm. Ildus, P r. Fr. Caelestinua Despot 

de Leopoli Th . Magist. Prouincialis P rorinciae  Ihissiac r/ni sua  
Praedicatione Romac clarus fn it apud Urbanum summum Pon~ 
tificcr.i m azim um acceptus, a (juo etiarn copiani religuiarmn Iśanc- 
torum impetrarit. Obiit 16 3 1 . Cała postać klęcząca zc złożonemi 
rekami przed ołtarzem , na którym krzyż z relikwiami.

37,38, 39, 40, 41 i 43. Dod. Tyg.)

36. Napis u góry. Ecc. ac R u s . P r. F r. Thomas Kaspro- 
toicz Sac. Thae. Magr, gui de —  et diu non sib i sed  De o, Re­
ligiom  et Eccieaiae tśanc. Corp. X ti  aedificandae post incendi- 
um redificandae m x i ł , nam oiłam humanam nitra 7 7 , religiosam  
5 3 ,  saccrdatulem 5 3  annos. Jest to w tym całym zbiorze pod 
względem sztuki najcelniejszy p o rtre t, utwór zapewne znakomitego 
i zda się krajowego artysty,

37. Dwa niewiadome po rtre ty , przedstawiające księży tegoż za­
konu , utwory równie dobrego pędzla.

38. Napis u góry; E x im im  Adm. R . P r. Nicephorns Cha- 
dziewicz S . Th. Pruesent. piane eruditus pacientiac charifatis 
benignitatis cxempiar. Fclius Conr. Gcner. heopol. amore indi- 
tus in Emoinmentnm ejusgue pro praedioa unii ta floren, obtuiit et 
patrimonio prima jec it a men i a noro consurgcntis Bazilicae. 
P ost dupltcainm Gen. Conv. Priorat. — ad  Prorinciae electus 
et confirm atFasces , sed  falo rum impnlsus negotio, dna bum men- 
aibus post caiendum eieclirum acicrnitalem risitat obiit Anno Dni 
17 3 7  die S ra  Obris, W iek średni, twarz szeroka i charakterystyczna.

39. 40, P o rtre ty : Kardynała i Biskupa, pierwszy zda sic za­
granicznego , drugi swojskiego utworu.

41. Napis u góry: Reverendissimus P r. Antonin  —  Gallus 
Co, Magr. Grlia. Wiek średni, rysy łagodne, wyraz cierpiący.

42. Benedictus X I I I  O. P .
43* 8 . P iu s V. O. jP. Staruszek z długą siwą b ro d ą , ręce 

złożone do modlitwy. —• Oba portrety zdają się także obceini,
44. Napis u góry: R e e erendiss imus P r. Anlonius Brcmond  

M assUiensis unirersi Ordinia Pracdicatornm 63lius Magister 
generalia eleetns Bon. die Junii. 2 da Anno 1 7 4 8  aetaiis suae  
56 .  Twarz ściągła, pełna, charakterystyczna i wspaniała. Portret 
zaś należący do lepszych.
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K o r y t a r z  c z w a r t y :
45. Napis u spodu: Illustrissim us ct Rer>erendisshnus Do- 

di i nut; Frater Śtanislaus R ajm undm  Jezierski Episcopus B ac- 
cociensis Canonicus Grcmiałis Me.tropolitanns Leopoliensis A n ­
no praescnti 1752  Ju d ex  ad supremum Regni tribunal Dcputa- 
tus absolut i s omnibus scholasticis officiis summa cum laucle et 
admirationc in ordine Praedicatorum  —  verbi Praedicator et 
Theologus insign is, postulatus et nominatus —  Augusto I I I .  
Reye Polon , —  merita ingcntcsęue cinimi doi es Creatus a Cle- 
mente X I I . A . D . 1 7 3 8  die !1. maji. Cała postać w naturaJnćj 
w ielkości, w szacie zakonnej ś. Dominika, z różańcem w ręku. Na 
stole krzyż, infuła i pastorał. Herb: Nowina. Portret okazały i 
zda się wykonany przez biegłego i krajowego artystę.

46. Napis u spodu: Illustrissim us ac Rever endisshnus Do- 
minus Frater Joannes August ino w i c z , Archiepiscopus Leopoli­
ensis, Episcopus Moldariac inditae Nationis Armcnac Praelalus 
et Assistens solii Pontificii a SSm o D. Cienienie X I .  Creatus du- 
abus Prim iciis absohitis suscepto tertii Ordinis S . P, Dom ini ci 
H abitu , a B  Virgine Religioni Praedicatorum in  Signum filu­
terni Amori • obiato, incredibili morum suacflatc. Rerum D irina- 
rum zelo. ct Amore insignis , Jnnoccnlia, Mansvetudine et pieta- 
te c larus. plenus dierum ct bonornm Operam —  prope nonage- 
naeius mig rac it e rita acccpta R osarii absolutione Anno D. 
1751 mens i s  Dcccmbris Die 22 . Cała postać w naturalnej wiel­
kości, w komży i szacie dominikańskiej. W prawem ręku różaniec, 
w lewem krucjfis. Na stole infuła, pastorał i krzyż podwójny. P or­
tre t z podobnąż ceclią jak  poprzedni i przez tego samego artystę.

47. Klęczący ze zlożonemi rękami dominikanin, przed nim 
krucyfis, u spodu napis: R , R . F . Antoninus Crosnensis S , Th. 
Lr. spiritu Denotionis fercidus obiit 1019  die 8. Januarii.

Na tymże korytarzu znajduje się także 17 wielkich pięknych ry ­
cin , przedstawiających zdarzenia zżycia  papieża Piusa Y I, a miano­
wicie przez CZ/3 S od r 177«) do r. 1800, z włoskiemi podpisami, 
lecz bez nazwiska rytownika i miejsca wydania.

P i ą t r o  d r u g i e :
48. Obraz duży, w kształcie czwartej części koła, jest to za­

pewne tylko połowa z obrazu tworzącego razem półkole, a skła- 
daiarego się z dwóch pojedyuczych. Treść: w górze anioł, jedną

l trzyma za koniec rozwieszonych .firanek, pod któremi stół na­
kryty i zastawiony, w drugej wstęgę z napisem: Bonnm  est non 
manducare camem Rom. 1 4 . v. 21. Przy stole papież, naprze­
ciwko kardynał, obok kardynała z jednćj strony ksiądz w albie i 
czarnym zwierzchnim płaszczu, drugiej inny, w szatach dominikań­
skich , z długą brodą. Na stole talerze i kielichy nalane. Wszy­
stkie postacie w zadziwieniu, gdyż oto ptaki pieczone zrywają się 
% półmiska i rozbiegają po stole. Napis u spodu: B . Augustinns 
Cazzotti primum Zagrabiensis dein Lnccrinus Episcopus Cont.

Ord. Praedic. cum B . Benedicto X I . Pontif. M ax. C o n fS .  Ord. 
Praedic. mens a e assidens ne leges je ju n ii ex  Institnto Religi­
om’̂  obsereandas riolaret precibusgite a Deo impetrarit ut per- 
d ic e s —  aeolerent piscibus relictis, —  Nareszcie:

49. Z wysokiem czołem, z krótką charakterystyczną i pełną du­
cha tw arzą , bez napisu lecz łatwy do poznania: portret Zebrzy- 
doioskiego; w zbroi, lekkim szkarłatnym płaszczu i z buławą w reku. 
K ształt: owal. P ortret zapewne współczesny i autentyczny.

Na tymże jeszcze korytarzu: 14 rycin przedstawiających staoye, 
liczbowanych od góry , z włoskiemi podpisami u spodu. Pod każdą 
z lewej strony: Luigi Agricola ino. e d is , z prawej: AiAadeo Ga­
brieli inc, \ bez roku.

W  oratoryutn przyległem do korytarzy, trzy obrazy. Na ścia­
nie od kościoła:

50. Obraz duży na blasze, tre ść : Męczeństwo ś. Piotra Gon- 
zalez. Figury blisko naturalnej wielkości. Ś. Piotr leżący na ziemi 
z rozciętą skronią, nad nim żołdak z włócznią w ręku. Obok ś. 
P io tr i ś. Paweł w boleści. Zabytek zapewne bardzo dawny, lecz 
obraz świeżo i niezgrabnie przemalowany. Tylko w postaciach apo­
stołów zostało jeszcze cokolwiek z pierwotnego rysunku, z którego 
a szczególniej z obu głów na dawną wartość obrazu wnosić można.

51. Drugi obraz przedstawia jedno z zdarzeń , w skutek  któ­
rych M. B. Lwowska z kaplicy niegdyś ś. M agdaleny , została prze­
niesioną do wielkiego ołtarza. W głębi kaplica i obraz Matki Bożej, 
przed nim zgromadzeni Domiuikanie wśród śpiewu. Pośrodku pulpit 
z nutami. W  górze na wstędze napis: Fortiter r ir i fortes. Obraz 
dużego rozm iaru .—  Naprzeciwko:

52. S . M iko ła j, w infule, i z pastorałem , a dokoła najcelniej­
si mężowie zakonu, jako to : ś.D om inik, ś. Jacek ze sta tuą , ś .W in­
centy, ś, Tomasz i inni, i kilka Dominikanek.. W górze M. Naj­
świętsza z Chrystusem. Obraz tegoż samego rozmiaru co poprzedui, 
oba noszą na sobie piętno już tegoczesnej sztuki.

W bibliotece zawierającej do 5000 książek starożytnych po wię- 
kszćj części teologicznej treśc i, umieszczonych w porządnym lokalu 
w dwóch obszernych salacli, znajduje się ośm haneyonałów ; ksiąg 
nie in folio, ale kolosalnych, pergaminowych. Litery na nich i nuty 
są tej wielkości, iż o kilkanaście kroków wygodnie mogą być czy­
tane. Wiele z początkowych liter jes t malowanych, lub wśród wy­
złocenia zawierających kolorowy obrazek. Gdzie niegdzie są także 
pośrodku karty, obrazki, lecz pojedyncze, czyli składające *ię zwy­
kle z jednej iigury jakowegoś świętego. Sposób malowania jes t to 
rysunek, ostry, ciemny, iluminowany żywemi barwy, lecz bez świalła 
cieni. Przy trudnćm tych ksiąg przejrzeniu, roku nigdzie niemożna 
było dostrzedz; na jednej z kart był bladym charakterem i piórem 
zrobiony krótki jakowyś i już późny dopisek, gdzie był w yraz: N ie­
połomice i rok 1600 i kilkanaście.

(  D a ls iy  c iąg  nastąp i. )

D ąbrow a i I o w y  - Sądec. R . t l  i O.
K ró l W ładysław  J ag ie łło  uposaża klasztor IPremonstrateiisów.

In no minę domini amen. Ad perpetuam rei memoriam l V l a -  
d l s l a u s  Dei graeia Rex P o lo n ie  necnon T errar(um ) C r a c o u ic  
Sandomir(iae) S y ra d ie  L a n c ic ie  C u y a u ie  L i l h |  w anie Prin- 
ceps Supremus P o m eran ie  [Russieq(ue) dominus et heres Signili- 
canms tenore p(rae)nciu(m ) quibus expcdit vniuersis , Q (ua)r(e) cu- 
plenles diem estremi Judicy pyetatis operib(us) preuenire Nobisq(ue) 
salul(is) e l(er)ne  premia precib(us) sanctor(um ) per elemosinas 
inipelrnre Ip(s)a e(ni)m elemosina ceteras virlutes pcrexeelłcns nos 
a p (e )c (a)tis  potest, abluerc et nobis restituere elemenciam saluato- 
r is ,  Ilabito igilur diligenti ct deuolo respectu, Ad | No\v(u)m Mona- 
sterium Canonicor(um) Regulnmim Ordinis Prcm o(u)strateufsis) al(i- 

domus Pauper(um) in honore S(an)c(t)isp iritus ct b (ca jtar(u in ) 
Vndocimnniiu(m)nOr)ri*niira dedieatum vnacu(m) lnlirmaria seu ho- 
spitnli in lbid(cm ) intra muros ] Ciuiiai(is)  n(ost)re N o w e s a n -  
d eez ,  per nos ercctum et fundatu(in) Attenta eciafm ) sp(eci)ali 
feruore sum(m)a dcuoc(i)o(n)e rcligiosor(um ) Johannis H crem ito 
Abbatis ct fratr(um ) Conuentus ip(s)ius Ibid(em) in nouo Monastc- 
rio cu(m ) ip(s)o degenciu(m) qui abiectis | hui(u)s my(n)di illece- 
bris in eod(em) Monasterio reclusi seip(s)os diuinis laudib(us) in- 
h(^aere)ntes holocausta ct hostias deo placentcs salualori ym(m)oIa- 
ri cl offerre volu(n)tarie e leger(un)t, Et ut eoru(m ) deuoc(i)o(n)is 
participio adiu(n)gi valeamus eis ni(er)ito  | p(re)comodosiori ip (s)o- 
r ( um) stalu manu(m) n(ost)re  Regalis mu(n)ificencic ip (s)is dc- 
crcuimns porrigeadam vt diu(in)is laudib(us) intendentes o r(ac i)-

W  imię P ańskie  amen. N a wieczną rzeczy'pamiątkę. W ł a m  
t l y s ł a w  z Bożej ła sk i K r ó l  P o l s k i  tudzież ziem k r a k o w ­
sk ie j , s a n d  o m i r  s k ie j , s i e r a d z k i e j , ł ę c z y c k ie j , k u j  a w sk ie j  
i L i t w y  Książe N ajw yższy a P o m o r z a  i R u s i  P a n  D z ie ­
d z i c z n y  •— oznajmujemy osnową niniejszego wszem komu się  
p rzyd a : iż dzień sądu ostutecznego dobroczynnemi uczynki uprze­
dzić i  nagród zbawienia toiecznego za Świętych przyczyną przez 

ja łm u żn ę , która resztę cnót przewyższając z grzechów N as ob­
myć i łaskę Zbawiciela przywrócić N am  m oże, dostąpić pra­
gnąc, przejęci szczcgólncmi względy i  rcligijncm poszanowa­
niem ku nowemu pi'zez N as na cześ-ć Ducha Świętego i  Jedy- 
nastu Tysięcy Świętych Dziewic wraz zc szpitalem pośród mu­
rów miasta Naszego N o w e g o  * S f i d c z a  wzniesionemu i  za ło­
żonemu klasztorowi Kanonikóia zakonnych reguły premonstra-  
teńskiej czyli domu ubogich , ceniąc przytem z szczególnym za­
pałem przewielką pobożność Bogobojnych Jana  Pustelnika Opa­
ta i  B ) 'aci tegoż zgromadzenia z nim w  tymio nowym kłaszto?'ze 
mieszkających, którzy iczgardziwszy powabami tego św iata za­
mknięci w  tymże klasztorze, chwale B oskiej się oddaj ac . cało­
palenia i  miłe Bogn ofiary Zbawicielowi składać i czynić do­
browolnie na się przyjęli, postanowiliśmy im , celem przypu­
szczenia do uczestnictwa w  zasługach ich pobożności, dla dosta­
tniej szeg o ich utrzym ania , iżby poświęcając się  chwale Boskiej, 
tem swobodniej modlitwom oddawać s ię , tudzież o Nasza i To-
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o(n)ibfus) liberius vaccare valea(n)t et p fro )n (ost)ra  C o(n)sortu(m )- 
q(ue) «(ost)rat*(uin) Serenissi(m )ar(um ) p(ri)ncipu(m ) d(omi)na- 
r(um ) Hedwig(is) o lim j  et Anne nioderne P o lo n ie  Reginar(uin) ac 
Hc(Uvig>s lilie n (ost)rae carissime salute creato r(is) n (ost)ri miseri- 
cordia(m ) deuecius exorare Adeiusd(cm) Joha(n)nis Abbat(is) in- 
stantes et denotas prec(i)u(m ) iustancias p(i'o)sue et frałr(um ) 
eiusd(e«:) C onuc(n)t(us) | ac p (ro )  inlirmor(\im) in p (rae )d (i)c ( t)o  
hospitali seu inli(r)maria langwenicu(m) snstentame(n)to Villam n(o- 
st)ra(m ) OJtmbrowa d (i)c (t)a (m ) qua(m) al(ia)s Paschko T re- 
stko Miles n (o st)e r e ip (a r) te  n (ost)ri tenuit p(ro)pe p(rae)fatam 
n(os!)ram  Ciuiłate(m) ^owam sandec* situala(m ) | p (ro )u t in 
suis melis et granicys longe late et c(ir)cu(m )fere(n)ciai(ąte)r ab 
antiquo est limitata et distincta cu(m ) om (n)ib(us) Agris p rat(is) 
situis borr(ibus) mereetis rubet(is) quercel(is) p inet(isj iacub(us) 
piscinis piscatur(is) venae(i)o(n)ib(us) aucupac(i)onib(u«) m ole(n)|- 
dinis em olim e(n)t(is) aquis et aquar(um) decursib(us) p (e r)tin efn )- 
cijs appe(n)dijs et coh(aere)ncys ce(n)sib(us) fructib(us) redditi- 
b (u s) quibuseu(n)que nom i(ni)b(us) vocantar cu(m ) om (n)i Jure et 
domi(nijo ac lib (e r) ta tc ; quib(us) nos ip(s)arn soli tenebarnus, Da- 
mus co(n)ferim (us) | incorporamus approp(ri)am ns asc(ri)bim us as- 
signamus et donamus t(em )p(ori)bus p (er)petu is duratur(is) p (e r)  
eu(n)d(em ) Johannc(m) Abbate(m) et fratres C o(n)ue(n)tus eius ac 
ip(s)or(um ) successores p (rae )d (i)c ( t) i Noui Monastery in N o u a -  
s a n d e c z  h(abe)ndam | tene(n)d(am ) vtifruendam et p(er)petuis 
t(em )p(ori)bus possidenda(m) Itatatne(n) q(uod) in sing(u)lis di(vi)- 
nor(um ) oflicior(um) et missar(uni) sole(m)pnys p(ro)nobis et 
p (rae )d (i)c ( t) is  n (ost)ris  Consortibus ac cciam lilia n (o st)ra  p (rae )-  
d ( i> ( t ) a ,  et p(Yo)pret)ecessorib(us) ac successorib(ns) n(ost)ris sał- 
[uatoris n (nst)rl pyetatcin deuote tenebu(n)tur cxorare et post de- 
cessu(m ) n(osl)rum  indesiae(n)ter n (ost)ri memoriain h(abe)re  de- 
bebu(n)t salntarein Quocirca vob(is) Capitaueis p(ro )curato rib (us) 
Burgrabys Terrigenis Aduocatis C o(n)su |!ib(us) e t singulis n (ost)ris  
oflicialib(us) S a i id e c e n ( s ib u s )  qui p (ro ) t(cm )p (o r)e  fu e(r)i(n )t 
n (o st)ris  lir mis damus Regalib(us) in nta(n)datis Quat(enus) p frae)- 
d (i)c (t)o s Johan(n)e(m ) Abbatem et f(ra t)res Monasterij et hospi- 
talis p (rae )d (i)c (t)o r(u m ) in possessionc prefate Ville nul j latenus 
inquietai*e seu labores aut exacc(i)o(n)es al!quas abcis aut abeoru(m) 
kinethonib(u)s esigcre prcsum at(is) p (ro )u t indignac(i)o(ne)m om(n)i- 
poten(tis) dci et eius sa(nctijssim e matris ac vndecim Miliuni vir- 
ginum ymo et n fo st)ra (m ) [ grauissimam voluerit(is) euitare Ha- 
rum quib(us) sigilluin n(ost)rum  m aiestat(is) est nppensum testimo- 
nio l(ite )rar(um ) A dam  in Satldecz fcria sexta p(ro)xiina post 
d(omijnieam qna canlatur „Jubilatc“ Anno d(omi)ni Ulillcsimo | 
Qiiadringc(ii)te(si)iiŁO dcchno P (raesc)n tib (us) hys vali- 
dis et Strenuis v ir(is) Cristino S an d  o u iir(iensi) Sandzywoyo P o­
z n a  n icn (si)  Palatinis Michaele Uublincn(si) Johanne dc Sczecoczin 
W yslicienfsi) Vincencio de Granów N a jc le n ( s i)  Nicolao de M ic h a ­
ło w  W o y n ic e n (s i)  Jobannc de Tholiscow k a lis ic n ( s i)  Castcllanis 
Pctro Schafranecz Subcamerario C r  a c o u icn(si) Andrea de T a n -  
c z in  Subdapiiero C r ac  o u icn(si) et Spitlikono de T a r n ó w  | here- 
de in(c)litis(quc) alys n(ost)ris fidelib(us) fide dignis Datum p(er) 
manus Venerabilis Nicolai Prepositi Sanclifloriani antę G ra c o  uiam 
Yicecanccllar(ii) Rcgni P o lo n ie  Nobis sincere dilccti etc.

warzyazek Naszych N ajjaśniejszych Księżnych i P a ń , śn ię te j  
pamięci Jcidwiyi l )  i  teraźniejszej Królowej P olski Anny. *) tak­
że Jadw ig i*) najukochańszej Córy N aszej zbawienie m iłosier­
dzia Zbawiciela naszego z tern w iększą błagać mogli pobożno­
ścią  , rękę szczodroblhuości królewskiej podać , jakoż na tegoż 
Jana  Opata usilne i  pokorne prośby oraz Braci zgromadzenia 
tego ku utrzymaniu słabych to pomienionym szpitalu zostających, 
w ieś naszą MMtibroW(C) zioaną a w  poblizkości przerzeczonego 
miasta Naszego N o w e y  ( i - S s id c a  leżącą , którą Rycerz N a sz  
P aw eł5)  czyli Paszko Trcstko z ręki N aszej dzierżaw ił, tak jako  
w miedzach i  krańcach swych w zdłuż , w szerz i w okół z  dawna  
oddzielona i  odgraniczona ze wszystkiem i rolam i, [łąkam i, la­
sam i. boram i, krzakami ? cierniskam i, dąbrowami, sośn iskam i, 
jez io ra m i , sadzawkam i. łowami ryb , zw ierzyny i ptactwa, m ły­
n a m i, odmiarami, wodami i  wód odpływ am i, przynalcżytościa- 
m i , dodatkami i  przyległ ościam i, czynszam i, pożytkami i  do­
chodami jakkolw ickbądz ztoanemi z losze/kiem prawem  , zw ierz­
chnictwem i w olnością, z ja k ie m i w posiadłości N aszej zostatoa- 
ł a , dajem y, nadajem y, wcielamy, przyw łaszczam y , zapisujemy, 
naznaczamy i  darujemy toiecznemi c za sy , którą-to w ieś tenże 
J a n  Opat i  B racia zgromadzenia jego  tudzież następcy ich z po- 
micnionego nowego klasztoru w J%OWytn -  S f ł t l c u  m ieć . dzie­
rżyć  , wiecznemi czasy posiadać i  z  niej użytkować maja pod 
tym jed n a k  w arunkiem , aby przy każdej służbie Bożej i mszy 
świętej odprawie za N am i i pomienionemi Towarzyszkam i N a - 
szem i tudzież za rzeczoną córa N a sz ą , za przodkam i i  potom­
kam i N aszym i do Zbawiciela Naszego z nabożeństwem modlić 
się , po śm ierci zaś N aszej nieustannie o zbawieniu Naszem  pa­
mięć mieć mają . D la czego W am  Starostow ie. W ielkorządcy, 
Burgrabiowie, Ziem ianie, W ojtoioie, Radżcy tudzież wszystkim  
uj szczególności Urzędnikom Naszym  x tii le c k im  teraz i  na przy­
szłość  będącym powagą N aszą królewską nieodwołalnie naka­
zujemy , abyście przerzcczonych Jana  Opata i  B raci tak k lasz­
tornych ja k  szpitalnych w posiadłości w si pomienionej żadnym  
sposobem niepokoić i  c.zylo od nich samych czy od kmieci ich 
żadnych robocizn lub poborów żądać nie w ażyli s ię , jeże li nie- 
przebłaganego g n ie w u  Boga Wszechmogącego, N a jś w ię ts z e j M a­
tki J eg o , tudzież Jedynastu Tysięcy (Świętych Dziewic nie­
mniej i  Naszego uniknąć zechcecie. N a świadectwo czego pie­
częć dostojeństwa Naszego u listu niniejszego zawieszona. D zia­
ło sicw & ltdC M  w piątek po niedzieli trzeciej po W ielkanocy , roku 
Pańskiego V ty s i ą c z n e g o  € Ś x te r e c l i$ e ln e g o  ł ) z i e . s i ą t e -  
f jo  w  obecności następujących mężnych i  walecznych mężów: 
K rystyna Q)  s a n do m i rskiego i  Sędziwoja 7)  p o z n a  ń skie.go 
W ojew odów , M i cli a la  *) łu b  a Iskiego , Jana  ze S z c z e k  oc i n  
w  i ś  l i  cki ego , Wincentego z O r a n o w a  n a k  i c l  skiego , Miko­
ła ja  z M  i  c h a l o  w a wojnickiego, Ja n a 9)  z  T ó  l i  s  z  /.: o w  a k a- 
l isk iego  Kasztelanów . Piotra. S za  franca Podkomorzego k r a ­
kow skiego , Andrzeja z T ę  c z y n  a P  odstoieg o krakowskiego i 
Spytka z T a r n ó w  a Dziedzica tudzież innych słynnych. Nam  
wiernych i  wiarygodnych. Dano przez ręce Wielebnego Miko­
ła ja i0)  Proboszcza od św , Floriana przed K r a k o w e m , Pod­
kanclerzego koronnego , wiernie N am  miłego.

Podpisu niema żadnego, pieczęć też oderwana, tylko po prawej stronie pod osnowę przywileju dodane:
Adrelacionem V enarab(ijlis Nicolai p (rae )po(si)ti | Sa(ncti)flo- I W edług przedłożenia Wielebnego M ikołaja Proboszcza od 

riaui ante C r a c ( o u ) ia m  viceca(n)cellar(ii) Regni | Polonie | świętego Floriana przed Krakowem Podkanclerzego koronnego.
Oryginalny przywilej, którego wierny przepis tu zamieściliśmy, pisany pismem gockiein na pergaminie,

Lwów l  igo września 1849. W  o 1 a ń s k i F r a n c i s z e k .

P r z y p
1 ) C órki Ludw ika A njou k ró la  w ęg iersk ieg o  a  p ie rw sz e j m ałżonki Jag ie łły .
2 )  C órki H rab i ce le jsk ieg o  a  d ru g ie j m ałżonki Jag iełłow ej.
3 )  D w ule tn ie j n aów czas dz iec iny  z ro d zo n rj z  te jże  d ru g ie j m ałżonki Anny.
4 )  W ieś  pod S ad cem , sk ład a jąca  z  Ł ąż ltiem  je d n ą  gm inę a  z C hruślicam i i 

K lim ków ką jed n o  państw o n a le ż ą c e  do W in cen teg o  L ig ięzy . D ąbrow ą 
z  Ł ażk iem  obejm uje podług  pom iaru  z  r .  1820 526 m orgów  i 1589 %  
sążn i k w adra tow ych .

s e k i:
5 )  Dodaliśm y w  p rze k ła d z ie  to im ie , k tó re  w  osnow ie łac iń sk ie j opuszczone.
6 )  Z O strow a h e rb u  R aw icz.
7 )  O stro ro g a  h e rb u  N ałęcz.
8 )  7a Bogum iłow ie h e rb u  Półkozic.
9 )  H erbu Z a ręb a .

10) T rąb y  tegoż h e rb u .

Orzech na mahoń farbować.
K ariera się drzewo roztworem kwasu saletrzanego, wysusza, a 

potem pędzlem napuszcza się cxtraktein wydobytym z rozmoczenia 1  i/2 
lunta tak zwanego Szczawiu krwawa ego {R um cx sanguineus', D ra- 
uhenblut)  w 1 V2  funta alkoholu. Gdy drzewo nanowo wyschnie, 
smaruje się ingredyencyą złożoną z 1 V2  uncyi Szellaku rozrobione­

go w 1  * /8  funta alkoholu, do czego dodano 2  drachmy węgłatiego na- 
tronu 5 poczćm , gdy drzewo zttpełnie się obsuszy, połrruje się po- 
meksem i gładyszką bukową dobrze w oleju wygotowaną. Orzech 
wtedy przybiera połysk i farbę Mahoniu nie do rozpoznania od pra­
wdziwego.

Główny Ptedaktor U l. Srzeniawa Sartyni. Z c, k. galic. Drukarni r z tądowćj.


